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tydzień w Radio Wolna Europa. Przez telata
Hemar nagrał prawie osiemset piętna-
stominutowych programów. W każdym
były dwawiersze — zazwyczaj polityczne na
tematy aktualne i piosenka. Choć zdarzało
się, ale nadzwyczaj rzadko, że stały rytm

Miało to miejscezostał  zachwiany.
zazwyczaj wtedy, gdy w dzień nadania

lub teżkabaretu przypadała ważna roczn
rzenie. W taki

specjalny
miało miejsce niezwykłe wyda
sposób powstały między innymi:
kabaret o Gen. Piłsudskim, o Kazimierzu
Wajdzie — Szczepciu z Wesołej Lwowskiej
Fali, o Konradzie Tomie — przyjacielu
z kabaretu Qui Pro Quo. Jak wynika ze
studiów RWE kabarety Hemara były jedny-
mi z najpopularniejszych programówstacji
Stuchała ich niemal cała Polska. Wiersze,
szczególnie te polityczne, krążyły po Polsce
w maszynowych lub ręcznych odpisach.

twoHemar wiedział o tym, dostawał mnós
listów z kraju. Co jakiś czas odpowiadał na
nie w swoim kabarecie. Sprawiało mu to
wielką satysfakcję, że wbrew oficjalnej poli-
tyce kulturalnej był w kraju ciągle obecnym
pisarzem.

Ale literatura i publicystyka pol
tobył tylko jeden świat Hemara — emigran-
ta. Obok tego był teatr — JEGO teatr, od

yczna

1949 roku działający w londyńskim
„Ognisku”. Sam tworzył do niego teksty,
pisał muzykę, reżyserował. Tych pro-
gramówteatralnych przygotował ponad 30.

Hemar miał ambicję robić profesjo-
nalne przedstawienia, mimoże warunki ich
przygotowania były trudne. Aktorzy
w ciągu dnia pracowali, często fizycznie.
Byli
w nieogrzanych salkach, późno w nocy. On
jednak był nieubłagany. Już od początku
prób żądał absolutnego posłuszeństwa. Jak
wspomina jeden z jego przyjaciół, Juliusz
Sakowski „Hemar na próbach zachowywał

zmęczeni. Próby odbywały się często

się brutalnie: groził, krzyczał, szydził,
załamywał ręce, kazał powtarzać niezli-

słowai gesty «puszczone»czoną ilość razy
lub niedociągnięte, dopóki przedstawienie
nie zbliży się do — nigdy w jego rozumieniu
nieosiągalnej — doskonałości”. Hemar miał

iadomość,że teatr emigracyjnyabsolutnąś
nie może nigdy osiągnąć poziomu, jaki
pamiętał z przedwojennej Warszawy
Dlatego też irytowały go zachwyty pseudo-
recenzentów i dziennikarzy emigracyjnych.
Pisał o tym w znakomitym szkicu „Kij
w mrowisko”: „Bronięsię przed szkodliwy-
mi superlatywami, przed frazesem, który
tumani publiczność, obniża poziom wyma-

gań, przewraca w głowie miernocie i roz-
zuchwała dyletantyzm i amatorszczyzn:
i stwarza fikcję czegoś, czego nie ma (

Mam nadzieję, że nie ma na emigi cji
dobrego aktora, dobrego reżysera, ani też
dobrego widza, którego ten stan rzeczy nie
mierzi (...). Recenzje i krytyki są (...) by
uświadamiać publicznoś
się domagać, czym kontentować, by nie
przepuszczać lichocie,
klasyfikować według ich wartości
wiele

i, czego powinna

by osiągnięcia teatru
*. Wtym

polemicznym tekście, który wywołał
wiele kontrowersji, kiedy wydrukował go
„Dziennik Polski” Hemar dodał także:
„Teatr to jest jeszcze stały warsztat pracy
i jej atmosfei
i symbiozazespołuna wielu, wielu prawdzi-

„ i stała opiel a reżyserski

wych próbach, i repertuar dyktowany
artystyczną potrzebą (...), słowem to wszy-
stko, czego tutaj nie ma”. Mimo tego
gorzkiego tekstu Hemar zdawał sobie
sprawę, żeteatr emigracyjny ma nne wyma-

potrzeby niż teatr działający
w normalnych warunkach. A przy tym, jak
gania

sam kiedyś powiedział „jedyną subwencją
teatru emigracyjnego są nerwy i zapał
aktorów”". Inna jest nie tylko publiczność,
ale też i zakres spraw poruszanych
i ważnych.

Pisząc o Hemarze nie można nie
wspomnieć o jego niezwykłej osobowości.
Najtrafniejszy jego portret nakreślił przy-
woływany już Juliusz Sakowski: „Życie jego
(Hemara) od wczesnej młodości nała-
dowane było dynamiką, która buchała
z niego jak gejzer (...). Ze swojego Lwowa
zjawił się w Warszawie mając niewiele
ponad 20 lat, zaangażował się jako stały
autor do „Qui Pro Quo”. (...) chodził na
wszystkie ważniejsze mecze sportowe, grał
w tenisa, był tancerzem.
Maratony jego brydża mogły trwać całą

zapalonym

dobę. (...) pisał piosenki dla gwiazd estrady,
a niebawem sztuki dla gwiazd sceny, a tuż
przed wojną i reżyseria jako jeszcze jedno
hobby”. I przy tymtak zawrotnym tempie
życia wszystko co robił było dobre lub
prawie dobre. Conie powinnodziwić. Byt
przecież perfekcjonistą. I w życiu i w lice
aturze. A przy tym jeszcze jedna niezwykła

zaleta — pracowitość. Dość powiedzieć, że
napisał ponad3000 piosenek, do większości
z nich sam skomponował muzykę. Setki
wierszy, kilkanaście sztuk i słuchowisk
radiowych (nadanych w Radio Wolna
Europa). Dla Hemara język polski był mate-
riałem, z którego potrafił wyczarować ca-
cka trafiające do każdego czytelni
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